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Organ Polskiego Stronnictwa KatolicHo-Ludowego. 


Kosztuie w Polsce rocznie 10 zł. Kwart. 2'50 zł 
W Ameryce na cały rok 2 dorary. We Francji 
30 tr. W Danji 10 kor. Czechosłowacji 40k. cz. 


TYGODNIK ILUSTROWANY 
poświęcony sprawom Ludu Polskiego 
Wychodzi co niedzielę. 


CENY OGŁOSZEŃ: Cała atr. 200 zł. — pół str. 100 zł. ćwierć 
str. 5U zł. otr. ósemka 25 W tekście Zrazy drożej. drobne 10 
gr.za ałowo, najmniej 3 zł- 

Konto czekowe w P. Ke O, Nr. 400.600 


Odezwa Beznart, Bloky w sprawie konstytucji, 


W dniu dzisiejszym rozpoczynamy w sej- 
mie pracę nad zgłoszonym przez nas projektem 
zmiany Konstytucji państwa polskiego. W ten 
sposób przystępujemy do zrealizowania główne 
go zadania i naszych zobowiązań wobec obywa 
teli, którzy nas do ciał ustawodawczych wybra- 
li Uważamy Konstytucję z 17 marca 1921 r. za 
złą, zrodziła się ona w dusznei atmosferze, kle 
ciła się w czasie, w którym Polska była w woj- 
nie we wszystkich niemal frontach, Walki te 
pochłonęły żywe siły narodu, tysiące i tysiące 
ludzi musiały oddać swoje zainteresowanie, ca- 
łą swą troskę, całą swą zdolność do poświęce- 
nia, caly swój charakter na służbę zdobycia wol 
ności granic Polski. Konstytucję robił sejm su- 
werenny. Ludzie umiejacy się czuć wolnymi, by 
li w nim w śmiesznej mniejszości. To też na 
zasadniczym sensie konstytucji marcowej odbiły 
się zbyt silnie nastroje niewoli. Narodowa De- 
mokracja chciała dojść do niepodzielnej władzy 
protekcją obcych czynników, Józefa Piłsud- 
skiego za to, że był chorążym samodzielności 
i honoru Polski nienawidziła. Endecja przy re- 
dagowaniu Konstytucji miała jedną tylko tros- 
kę. Skoro Piłsudski może zostać naczelnikiem 
włądzy wykonawczej, to należy uczynić ją sła- 
bą. — Tak zwana lewica zamieniła wieczne 
swoje niedowierzania, swoje podejrzliwości, 
swoją opozycyjność w stosunku do rządu 
państw zaborczych na te same uczucia wzglę- 
dem rządu polskiego. 

Walcząc o wolność obywateli zapomniała o 
zabezpieczeniu narodu, które niepodobna utrzy 
mać bez silnej władzy wykonawczej. Dwa obo- 


zy namiętnie się wówczas zwalczające podały 
sobie ręce, by konstytucję uczynić jak najgor- 
szą. Potrzeba było 4 lat, by konstytucja ta dopro 
wadziła Polskę do skraju ostatecznej przepaści. 
Nikt komu serce drży troską o wolność nie mo- 
że wymazywać z pamięci tego okresu zbrodni- 
czej anarchji i rozprzężenia państwa, ten po- 
tworny nonsens, nie może się powtórzyć. 

Nie chcemy w przyszłości zbawiać Państwa 
polskiego dopiero, gdy się znajduje u brzegu 
przepaści, chcemy na drodze prawnej wywal- 
czyć dobre prawo dla ustroju Państwa drogą le 
galna. Nie oznacza to jednak dla nas drogi kont 
promisów sprzeniewierzających się naszym pod 
stawowym zasadom. 

Władza zwierzchnia Prezydenta Rzplitej mu 
si być w nowej konstytucji wzmocniona. Zszy- 
wać paragrafów ze sprzecznych zasad nie bę- 
dziemy. Do wszystkich tych, którzy przepojeni 
są instynktem państwowym zwracamy się z we 
zwaniem, by nam w tej pracy, mającei dobro 
ogólne na oku pomogli. Chcielibyśmy by ci, któ 
rzy do tej pracy z nami przystępują, potrafili 
wyzbyć się swych partyjnych dogmatów i pro- 
jekt nasz ocenili z jedną tylko troską. 

Państwo młode nie będzie się mogło ostać, 
jeśli nie zabezpieczymy swojej wewnętrznej 
zwartości i siły dobrą konstytucją. Naszym 
przyszłym pokoleniom mamy obowiązek dać u- 
strój, zapewniający rozumną równowagę, najle- 
psze warunki rozwoju, zdolność obrony siły i 
honoru Polski. 

Bezpartyjny Blok Współpracy z Rządem, 
Warszawa, dnia 22 lutego 1929. 


Należytość pocztowa opłacona ryczałłem 


Red. i Adm.: Kraków, Karmelicka 29, tel, 3012] 
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Jak matka przygotować powinna swe ATA 
do pierwszej Komunii świętej.? 

Na naukę przygotowawczą uczęszcza nieraz 
do jednego oddziału 60—70 dzieci. Niepodo- 
bieństwem wprost jest, aby kapłan w takim 
razie mógł zajmować się szczegółowo każdym 
dzieckiem. Matka więc w domu musi być po- 
mocną kapłanowi w tem przygotowywaniu do 
pierwszej Komunji św. Powinna dbać o to, a- 
by dziecko nauczyło się porządnie katechizmu. 
Niech się też dopytuje dziecka, jakie usłyszało 
w nauce upomnienia i pouczania, a wtedy 
niech się matka stara o wprowadzenie ich w 
czyn, Różne też bywają umysły dzieci, jedno 
łatwo pojmuje i przejmuje się tem, co usły- 
szało. Inne znów zawsze robi wrażenie ponure 
i niechętnie się uczy. U takiego dziecka trzeba 
dociec przyczyny tego smutku. Może serce je- 
go przygniata świadomość, popełnionego grze- 
chu, Pragnęłoby może być innem, ale nie wie, 
jak wydobyć się z tei matni. Niech matka poda 
mu rękę do pomocy, niech to czyni jednak z 
miłością i wyrozumieniem, bo w tym razie 
gniew jedynie mógłby uczynić dużą szkodę. 

W czasie przygotowania do pierwszej Komu 
nji św. nich matka częściej z dzieckiem uczęsz- 
cza na mszę św. i niech się star objaśnić mu zna 
czenie teiże. W tem radośniej dziecko będzie 
chodziło do kościoła. 

W obecnym czasie Wielkiego Postu należy 
mu wskazywać, aby ponosiło maleńkie ofiary, 
jak n. p. aby łakocie, które dostaje wśród ty- 
godnia zchowywało sobie na niedzielę; nastę- 
pnie, aby uczyniła jaka rzecz dobrą odwiedziło 
chorą znajomą; aby było uprzejme dla nieuprzej 
mej koleżanki, aby matka pomagała przy pracy 
jakiej odpowiedniej do swych sił itp. Niech się 
dziecko zawczasu uczy panowania nad sobą. 
Nie należy go chwalić za dobry czyn -— prze- 
ciwnie, trzeba w niem wzbudzać przekonanie, 
że to całkiem rzecz konieczna, aby ponosiło ta- 
kie ofiary, skoro doznać ma wkrótce tej wiel- 
kiej łaski, że Zbawiciel zagości w jego sercu. 

Matka strzedz powinna przedewszystkiem 
przed złem towarzystwem. Kwiecie cnoty jest 
kruche i łatwo je zniszczy każde dotknięcie. 
Wszak matka każda kocha swe dzieci, więc 
też powinna cnotami świecić przykładem wo- 
bec nich, bo nic tak silnie nie działa, jak przy- 
kład! Dzieci mają bystre oczy,nie ich uwadze 
nie ujdzie. Czyż nieraz już nie zdarzało się, że 
dziecko po upomnieniu jakiem przez matkę, 
rzekło: 


„Matko, a ty sama tego nie robisz, jak mnie 
pouczasz! 

Z cichem podziwem jednak spogląda ono 
na cierpliwość matki, z jaką znosi tysiączne o- 
łiary życia codziennego, z jakiem zaparciem się 
siebie pracuje dla szczęścia swej rodziny, Zwa- 
ża też dziecko każde na słowa szacunku, z ja- 
kiem matka odzywa się o Bogu, e kapłanach, 
o wierze św. Jakże więc też dziecko odczuwa 
w swem sercu słowa matki: ] 

„Modlę się codziennie za ciebie, moje dzie- 
cko, abyś się dobrze przygotowało do przyjęcia 
pierwszej Komunji świętej. 

W obecnym czasie pełnym obojętności dla 
głębszych zagadnień, powierzchownym wobec 
skupienia się wewnętrznego, trzeba koniecznie 
myśl dzeci skierowywać na życie zaziemskie. 
Wielką ku temu daje sposobność właśnie czas 
przygotowywania do pierwszej Komunji świę- 


'tej, Jeśli się do tego matka — szczególnie za- 


bierze w odpowiedni sposób, wyżej podany, znaj 
dze zrozumienie nawet u siedmio lub ośmiolei- 
nich dzeci. 

Należy jeszcze zwracać uwagę dziecku na 
główne jego wady, które codziennie powinno 
zwalczać. Trzeba mu w tem jednak dopomagaż 
i to z miłością wielką. Do tych wad rozmaitych 
należy: nieposłuszeństwo, porywczość, łakom- 
stwo, lenistwo, upodobanie w kłamstwie itp. 

W ten sposób przygotowane dziecko dobrą 
odbędzie spowiedź z całego życia, przed którą 
należy je uświadamiać, że koniecznym jest żał 
za grzechy i postanowienie poprawy. 


p: 


Odpowiedzi poselskie. 

Zwierzchność yminy Lipiny pow, 
Memorja} olrzynialem. 

P. Józej Czerwiec. Mokre pow., Zaszów. Dzię- 
kuję za uznanie. W sprawach ogólniejszej natury 
jesi zawsze, w miarę sił, do uslug. 

Drobni Kupcy z bokóowej pow. Brzesko. W 
wiadomnej sprawie nterwenjowalem w inspektora 
cie skarkowym w Brzesku. 

P. Karol Skawiński, Kańczuga 
worsk. Sprawę rekursu popieram. 

P, Jan Szypowski, Podole. pow. Mielec. Listu 
nie otrzymałem. Dopiero teraz mogę wobec lego 
sprawę poprzeć. 


Dabrowa. 


pow. Prze- 


Ks. Dr. A Czuj, 


KOMUNIKAT 
Z Sekrelrjatu Generalnego. 

Uprasza się P. T. Zarządy Powiatowe o jak 
najszybsze zwołanie Zebrań Powiatowych Zarzą- 
dów, oraz o powiadomienie Generalnego Sekreta- 
rjału. aby tenże mógl wysłać swych delegatów 
na le zgromadzenia 

Prof. J, Bobrowski, gen. sekas 
Pm 0 Z CR O "0 N 

Rekrutacja do robót we Francji odbędzie się 
w Dębicy. dnia 4 marca, w Tarnowie. dnia 5 man 
ca w Makowie, dnia 15 marca i w Krakowie, dnia 
16 marea. — Przyjęci będą górnicy i robotnicy 
niekwalifikowani do kopalń zupelnie zdrowi i 
silni. 
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Trzecia niedziela Postu. 


W Wielkim Poście koniecznie powinniśmy 
myśleć o pokucie. Słowo „pokuta“ ma trojakie 
znaczenie. Naprzód oznacza prawdziwe nawró- 
cenie się grzesznika do Pana Boga, Przez grzech 
bowiem człowiek odwraca się od Boga, a cel 
swój i szczęście upatruje w rzeczy stworzonei 
wbrew woli i czci Bożej. To oderwanie się od 
upodobań ziemskich jest nieprzyjemne i dlatego 
zwie się pokutą. — Nasiępnie pokuta oznacza 
także karę, czyli zadośćuczynienie za grzechy 
Taką pokutę czyli karę zadaje na spowiedz: 
kapłan grzesznikowi. — Wreszcie pokuta ozna- 
cza sakrament pokuty, W każdym sakramen- 
cie muszą być trzy rzeczy: znak widzialny a 
skuteczny, łaska Boska niewidzialna i ustano- 
wienie przez Chrystusa Pana. Takich znaków, 
które oznaczają i daja łaskę Boską, ustanowił 
Pan Jezus siedm. Stąd jest siedm sakramentów 
św. Kto zgrzeszył po chrzcie św., to zostaje mu 
na ratunek przed piekłem sakrament pokuty. 
W tym sakramencie znakiem widzialnym a sku 
tecznym jest rozgrzeszenie upoważnionego ka- 
płana To rozgrzeszenie oznacza i sprawia w 
duszy człowieka łaskę Boską. Dlatego tak się 
dzieje, bo Pan Jezus powiedział do Apostołów 
i ich następcow: „Weźmijcie Ducha św., któ- 
rych grzechy odpuścicie, są im odpuszczone, a 
których zatrzymacie, są im zatrzymane“ (Jan 
20, 22—23). Komu są grzechy odpuszczone, tet 
już ma łaskę Boską i prawo do szczęścia nad- 
naturalnego w niebie. Apostołowie władzę od- 
puszczenia grzechów przekazali biskupom ka- 
tolickim, a biskupi władzę tę dają także zwy- 
kłym kapłanom. Dlatego żaden biskup ani du- 
chowny, nie należący do Kościoła katolickiego, 
nie ma władzy odpuszczenia grzechów. Tylko 
w Kościele katolickim istnieje władza odpusz- 
czenia grzechów, pochodząca od Chrystusa Pa- 
na. Biedni są wszyscy niekatolicy, bo nie ma 
im kto odpuścić grzechów. Kiedy u króla Acha 
ba kapłani pogańscy wołali do swego bożka Ba 
ala: „Baalu, spuść ogień na spalenie ofiary”, 
to mimo że się kaleczyli, bożek się nie odezwał 
i ognia nie spuścił. Ale prorok Eljasz wołał o 
lo samo do Boga, i nawel samą ofiarę polał wo 
dą, to Bóg spuścił ogień i zmoczoną ofiarę w 
jednej chwili spalił. Tak i dziś mogą hodurow. 
cy, marjawici, odszczepieńcy, protestanci wołać 
na całe gardło, że grzechy odpuszczają, to ich 
glos nic nie znaczy i nikogo nie zwalnia od grze 
chów. I olo widzicie różnicę między Kościołem 
katolickim a innemi zrzeszeniami religijnemi. 


Ale żeby sakrament pokuty, przyjmowany 
w czasie rozgrzeszenia kapłańskiego, naprawdę 


. wywarł skutek w duszy i odpuścił grzechy, po- 


trzeba w człowieku-śrzeszniku odpowiedniego 
usposobienia czyli przygotowania. Jak zaś przy 
gotować się do sakramentu pokuty, pouczył 
nas sam Pan Jezus w przypowieści o synu mar 
notrawnym Kapłani i biskupi mogą nie tylko 
cdpuszczać grzechy, ale mogą także grzechy 
zatrzymać czyli nie dać rozgrzeszenia. By zaś 
mosii wiedzieć, kte godzien jest odpuszczenia, 
a kto zatrzymania grzechów, to ze strony grze- 
sznika musi nastąpić wyznanie grzechów i dopie 
ro z tego wyznania mogą biskupi czy kapłani 
osadzić, komu dać rozśrzeszenie, a komu roz- 
$rzeszenia odmówić. Dlatego widzimy, że Już 
Pan Jezus sam żądał, żeby ludzie wyznawali 
swoje grzechy przed upoważnionymi biskupa- 
mii kapłanami. A to wyznanie grzechów popeł 
nionych nazywa się spowiedzią. Spowiedź więc 
ustanowił Pan Jezus, a nie kto inny. Gdyby Pan 
Jezus nie ustanowił spowiedzi, toby Kościół 
jej nie wprowadzał i nie żądałby, żeby się lu- 
dzie spowiadali. Bo i spowiadać kogo nie jest 
przyjemnie ani też spowiadać się także nie jesi 
przyjemnie. Kto jednak pragnie, by miał odpu- 
szczone grzechy, musi odbyć tę pokutę, musi 
przed rozgrzeszeniem wyznać  spowiednikowi 
swoje grzechy i poddać się wyrokowi spowied- 
nika, Ale jeśli Bóg ma odpuścić przez posługę 
spowiednika człowiekowi karę wieczną, to 
człowiek nie powinien uważać sobie za ciężki 
obowiązek zadania sobie trudu i nieprzyjemno- 
ści przy wyznawaniu grzechów czyli oskarżaniiu 
samego siebie. Ta nieprzyjemność jest drobno- 
stką wobec dobrodziejstwa Bożego, który od- 
puszcza męki piekielne. Spowiadamy się przed 
kapła anem, który jest człowiekiem i sam się mu 
si śrewńiadać, ale lepiej to jest, niż spowiadać 
się przed sprawiedliwym Bogiem, którego wy- 
rok nie bedzie tak łagodnym, jak wyrok kapła- 
na. Dziękujmy więc Bogu, że możemy się spo- 
wiadać i korzystajmy z tego dobrodziejstwa Be 
żeśo. 

A nim się kto zacznie spowiadać, to musi 
sobie przedtem dobrze przypomnieć grzechy, 
czyli zrobić dokładny rachunek sumienia. Po- 
nieważ każdy grzech jest obrazą Boga naj- 
świętszego i najdobrotliwsześe, a zarazem po- 
ciąga za sobą kary Boskie, dlatego przed otrzy 
maniem rozgrzeszenia winien grzesznik rozbu- 
dzić w sobie szczery żal za grzechy i postano- 
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wienie poprawy. Wreszcie po wyznaniu grze- 
chów winien przyjąć nałożoną przez kapłana 
pokutę, czyli zadośćuczynienie. Į dopiero po 


spełnieniu tych pięciu warunków będą miałw 
rrowdziwy skutek słowa kapłana rozgrzeszają- 
cego: „Ja cię rozgrzeszam (uwalniam) od grze- 
chów twoich". Spraw to, o Jezu, w duszach nas 
wszystkich’ 


WYMIANA DEPESZ GRATULACYJNYC 
MIĘDZY PREZYDENTEM RZPLITEJ A STO- 
LIGĄ APOSTOLSKĄ 

Pomiędzy Ojcem św. i prezydentem Rzplitej 
Polskiej nastąpila następująca wymiana depesz. 

Prezydent Rzplitej Polskiej wystosował nastę 
pujacaą depeszę: z 

Jego Świątobliwość Ojciec Pius XL, Watykan. 

„Wasza Świątobliwość raczy przyjąć najgore- 
tsze życzenia, które składam z powodu rocznicy 
Jej koronacji. Rocznica ta jest chchodżona w Pol 
sce z tem większą radością w roku obecnym, gdyż 
lączy się z nia nietylko uroczystość 50-lecia ka- 
plaństwa Waszej Świąłobliwości, jednocząc wszy 
stkie serca katolickie, ale nabiera ponadto blasku 
przez szczęśliwy fakt zawarcia ugody między Sto- 
licą Apostolską a Włochami, Rad jestem. że mo- 
ge służyć Waszej Światobliwości mojera najgo- 
rętszem powinszowaniem I wyrazić Jej całą ra- 
dość i żywy udział jaki bierze naród pałski w tem 
wydarzeniu. które stwarza nowe, pomyślniejsze 
warunki dla: swobodnego wykonywania najwyż 
szej wladzy |, najzaszczylniejszego posłanniefwa 
Stolicy Świętej, Wydarzenie lo przyczynić się tyl 
ko może do wzmożenia naslroju zgody pośród 
dusz i ludów i odpowiedzieć przeto najistotniej- 
szym pragnieniom wszystkieh narodów, witają- 
cych w ugodzie rzymskiej akl wiekohomny. go- 
dny pelnego chwalv panowania Waszej Światebli 
wości” 

Podpisany: Prezydent Tgnacy Mościcki. 

Na depeszę powyższa Ojciec święty odpowie- 
dział następująco: 

„Glęhoko wzruszony synowskim holdem, kló- 
rv potwierdza nam jeszcze szezcre przywiązanie 
katolickiej Polski i Jej Glowy do Stolicy Piotro- 
wej. dziękujemy Waszej Fkselencji tem serdecz- 
niej, że tak gorliwy udzial naszych kochanych 
Polaków slwierdza jedność duchowa katolików 
calego światła w obliczu lak radosnego wydarze- 
nia Waszej ilekseleneji. oraz calemu szlachelne- 
mu narodowi polskiemu przesyłamy z calego ser 
ca wraz z ojcowskimi życzeniami nasze apostol- 
skie błogosławieństwo, Podpisany: Pius XI, 
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POLSKA PLAGI ZA CHORZOW. 

Zgodnie z zawartą umową zatwierdzoną przez 
rząd polski i niemiecki, skarb państwa wypła- 
cil zainteresowanym towarzystwom niemieckim 
pierwszą rale odszkodowania zu pretensje tych 
towarzystw do Ghorzowa w wysokości 2 miljo- 
nów marek. Wpłacenie calej należyłości ma na- 
stapić według umowy w ciągu lat 15. Rata nastę 
pna w wysokosci 2 miljerów przypada z począt- 
kiem roku przysz!ego, 


CORAZ- CIĘŻSZK OŚWARZENIA PRZECIW P. 
OTTONOWI NFLITZOWI. 

Sledzłwo w sprawie znanego na G. Śląsku 
b. posla niemiec kiego Otto Uliza zatacza coraz 
poważniejsze kręgi 

Z przychwyconej kórespondenej Ji wynika, że 
Volksbund niemiecki pelnił niejako rolę ambasa- 
dy niemieckiej na G. Śląsku, wydając kapturowe 
sady o obywatelach polskich narodowości niemie 
ckiej, którzy udawali się na teren Rzeszy nie- 
mieckiej. = 

Słosownie do wypadku tego sądu, władze nie- 
mieckie obchodzily! się odpowiednio z Niemcami 
polskimi. jadącymi chwilowo na tervtorjum Rze- 
szy, Oczywiście, że każdy lojalny Niemiec wobec 
państwa polskiego byl narażony na szereg szy- 
kan. a nieraz na bezpodstawne uwięzienie w Niem 
czech. 

Najważniejszymi z przychwyconych dokumen 
tów są odpisv instrukeji wysłanych do Volksbun 
du przez biuro niejakiego dr. Brunsa w Berlinie, 
grneralnego pelnomocenika rządu niemieckiego 
dla mniejsześci niemieckich we wszystkich pań- 
slwach. í 

Obok tego śledztwo wpadlo na trop nici łącza- 
cych Volksbund z berlińskim „Ausland-lnstitut'* 
i „Verband der IMeimallreuer Oberschlesier", 

Prawdopodobnie wszystkie ta dokumenty min. 
Zaleski przedstawi na posiedzeniu Ligi Narodów, 
gdzie budzić bedzie prawdziwa sensację i wyka- 
żą, że aresztowanie Ulitza bylo wprost. aktem sa- 
mcobrony państwa. przeciwko niebezpiecznej sic- 
ci szpicgowsko-prowokałorskiej zorganizowanej 
w Polsce przez Volksbund. 


NIE WOLNO GIWYTAG PTAKÓW W PO- 
TRZASKI, 

Na skutek silnego mrozu i glębokiego śniegu 
wiele plactwa i zwierzyny leśnej, przedewszyst- 
kiem zające i kuropatwy zmuszone Są szukać po- 
żywiuia w pobliżu osiedli ludzkich, słająe się ła- 
twą zdobyczą osób lowiacych zwierzynę w po- 
rzaski i przy pomocy innych niedozwolonych 
spsohów. 

W związku z lem ministerstwo spraw wewnę- 
tznvyeh w porozumieniu z ministerstwem rolni- 
etwa polecilo w okólniku wojewodom wydanie 
szeregu zarządzeń podleglym slarostom, by nale- 
życie korzyslati z przyslugującego im upoważnie- 
nia wyplywajacego z rozporządzenia p. Prezyden- 
tu Rzeczypospolitej o prawie łowieckim i skule- 
cznem zabezpieczeniu zwierzyny przed łowieniem 
jej na śniegu w sposób niedozwolony, 
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Na zbożny cel. 


MOSZCZENIGCE, pow. Gorlice. 


Młodzież tutejszej wioski chcące uczetć swego 
nodaka  "skupa - postanowiła 
wać dom mlodzieży im. Ks. Biskupa Leona Walę 
gi — jako w rodzinnem jego miejscu. Najprzew. 
Ks. Biskup Leon Wałęga — lo wieiki miłośnik 
mlodzieży, to leż niezmierną radość sprawi Mu 
dokonanie zamierzoncgo dzieła. Caka emina z 
wielkim zapalem jęla się pracy. Chętnie skla- 
dają datki, by tylko zrealizować lak piękna myśl 
wszak wszyscy kochają tak dostojnego Rodaka. 
Utworzył się komitet budowy ktory pod kierun- 
kiem ks, Feliksa Podgórniaka energicznie pracu 
je. Utworzono wlasne konto czekowe, celem da- 
twiejszego zdobycia ofiar. Bogu dzieki, praca. po- 
stępuje naprzód. Materjal już gromadzimy. liczy 
my bardzo na pomoce kaplanów calej  diecęzji 
Tarnowskiej wszak Oni otaczają Najprzew. 
Arcypasterza prawdziwą miłością. to leż chętcie 
przyczynią się do tego dziela. klóre bardzo u- 
cieszy Ojcówskie serce ltbhseclencji. 

Dlatego też Komitet rozeslal odezwy do 
chowieństwa Diecezji Tarnowskiej — wprawdzie 
jeszcze nie wielu spieszy z ofiarą, ale mamy na- 
dzieję. że w miarę możności żaden kaplan nie ed 
mówi naszej prośbie. Komitet będzie ogłaszał w 
gazecie imiona i nazwiska ofiarodawców oraz 


Du- 


Wybuch -" 


J 


wysokość ofiar i zloży wszystkim podziękowanie. 
Również i wielu świeckich spieszy nam z poniocą. 
A nawel odezwaliśmy się do Rodaków będących 
w Amervce. więc ij ci już nadsylają datki. 


Za pomącą Bożą i ludzką ofiarnością dom ten 
stanie wkrótce i będzie prawdziwem dobrodziej- 
stwem dla wsi, gdyż lam będzie się skupiało ca- 
le życie oświatowe, lam młódź będzie kształtować 
swój charakler i zaprawiać się na dzielnych sy- 
nów Koświola i Ojczyzny. Należy się cześć į uzna- 
nie iniejalorom fego dziela. Na tem miejscu mło- 
dzież wioski rodzinnej składa swemu Najprzew. 
Ks. Biskupowi Rodakowi serdeczne podziękowa- 
me za hojną ofiarę na wspomniany dom ji za is- 
eie ojcowską miłość i troskę dla młodzieży. wio- 
ski rodzinnej. Skladamy też serdeczne podzięko- 
wanie Najprzew. Ks. Biskupowi Komarowi, któ- 
rv pierwszy na naszą odezwę pospieszył nam z 
pomecą. 

Polecamy się ofiarności wszystkieh, a szczegól 
nie zacnych kap'anów uiecezji Tarnowskiej. 

Konto czekowe Nr. 100 903. 


Wilasciciel kenta: Stowarzyszenie Młodzieży 
Polskiej. — Fundusz budowy Domu im. ks. Bi- 


skupa Leona Walęgi. 


Zarząd Stowarzyszenia Mlodzieży Polskiej, 
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Kurs gospodarstwa d.mowego. 


SOKOLNIKI powiat Lwów. 


Od 1 grudnia do 10 lutego odbywał się u nas 
kurs gospodarstwa domowego dla dziewcząt, or 
$anizowany przez Małopolskie Towarzystwo 
Gospodarcze i Towarzystwo Szkoły Ludowe;. 
Na kurs uczęszczało do końca 24 dziewcząt. 
Nauka odbywała się codziennie od rana do 
wieczora, a składały się na nią zajęcia prakty- 
czne jak i teoretyczne. Podczas zajęć prakty- 
cznych uczennice były podzielone na trzy grupy 
co ogromnie przyczyniło się do lepszego korzy- 
stania z nauki. Do zajęć praktycznych należa- 
ły: szycie i nauka kroju, naprawa, pranie, praso 
wanie bielizny i ubrania, gotowania w kuchni 
i pieczenie chleba. Rzeczy ogromnie potrzebne 
na naszych wsiach. Wszak ileż to naszych go- 
spodyń nie umie uszyć nawet bielizny dla dzie- 
ci A dobre gotowanie i pieczenie chleba, jak 
mało jest znane na wsi. 


Lud na wsi chociaż ma wszystko co potrzeb 
ne jest do kuchni (jarzyny, nabiał i. mięso), jed- 
nak odżywia się ogromnie licho, z powodu nie- 
umiejętnego gotowania. Wszystkie nasze gos- 
posie wiejskie powinny ukończyć kursa gospo- 
darskie. Naukę teoretyczną stanowiły pogadan- 
ki o historji i geografji naszego kraju, o hygje- 
nie, o hodowli krów, o przechowywanu mleka. 

Dnia 10 lutego odbyło się uroczyste zakoń- 
czenie z egzaminem uczennic wobec rodziców 
i zebranej publiczności. Z odpowiedzi uczennic 
widać było, iż dużo skorzystały z kursu. Po 
egzaminie było przyjęcie dla gości i rodziców 
podczas którego kursistki podawały do stołu. 
Urządzono też wystawę z kroju i szycia. Na 
zakończenie odegrały uczennice sztukę pt. 
„Gorzałka'. O tem, że kursa podobały się i sa- 
mym uczennicom niech świadczy to, iż z pła- 
czem żeśnały swoje nauczycielki. — Tą drogą 
jeszcze raz rodzice składają podziękowanie 
Czcigodnym Paniom: Południewskiej, ‘Marji 
Szczerbiance i Weyherioweji, 

X. X. 


Położyć kres rozwydrzeniu! 
RORZĘCIN. 


KV wielkiej naszej gminie od dłuższego czasu 
nie zaszlo nie ciekawego, zwłaszcza, że przeszka- 
dzala straszna zima, która dala się dobrze ludzi- 
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skom we znaki, Piastowskie rządy w gminie ban 
krutują na całej linji. W szkolnietwie się popra- 
wilo. dzięki energji obecnego kierownika. Zdalo- 
by się przeczyścić gruntownie tutejsze grono, a- 
by raz usłały intrygi i balamuctwa, wywolkwane 
przez głupio zarozumiałe jednostki. Dobrze by 
bwo, by różni uszezęśliwiucze. stąd pochodzący, 
zaprzestali lu przyjeżdżać i judzić. bo to Już się 
wszystkim przejadlo i budzi wstręt. : 

Jest tu jedna knajpka, a raczej jaskinia, w kto 
rej odbywają się bijatyki, rżnięcie nożem i inne 
łajdactwa. Inwalida Srokuła, wlaściciel tej kon- 
cesji, nie sobie z niczego nie robi, a raczej odpo- 
wiedzialne czynniki nie nie robią. żeby położyć 
kres rozbojom i zgorszeniu. W ostatnich czasach 
oberznigto jednemu nos i pokrajano go nożem. 
Wstyd i hanba! Po dwóch doniesieniach powinno 
starostwo zamknąć raz na zawsze taką norę. La- 
dnie się inwalidzi bronią! Czy pan sfarosta wie 
o tem? Czy myśli coś z tem zrobić.? 

Sąd w Radłowie -bardzo poblażliwie traktuje 
różne sprawki zdziczałych mlokosów, którzy so- 
bie kpią sobie z tych kar, a podobno puszcza się 
ich. jakby nic nie zaszło. 

Wogóle nie widzimy żadnej energji w dziala- 
niu naszych wladz administracyjnych i sądo- 
wych. To co się dzicje w Borzęcinie, dzieje się w 
Szczurowej, w Zaborowiu i innych miejscowo- 
ściach. Posterunki policyjne rzadko gdzie są i to 
słabo obsadzone, gdy w tak wiełe'cn gminach 
trzebaby poprostu Irzymać cale bataljony wojska 
lub policji, aby utrzymać w karpuch rozwydrzo- 
nych drabów. 

Kradzieże po naszych wsiach stały mę tak Czę- 
ste, iż już nikł się nie dziwi. a o wysledzeniu 4l0- 
dzieja niema mowy. 

Oto owoce piastowskiej polityki. klora przez 
iala obniżała powagę księdza. sadu, władzy. od- 
grażaia się policji — a niektórzy nauczyciele, za- 
miast pracować w szkole, bawili się i jeszeze się 
bawią w lokalna politykę i zdaje się im, że są 
wielkimi ludźmi do małych interesów. 

30 będzie dalej? Wszystkie wladze muszą się 
zabrać energicznie do tępienia zła. Rodzice także 
dotychczas nie nie robili, a utraciwszy wladzę nad 
dziećmi, patrzą przez palee na ich lolrowstwa i 
wybryki. Trzeba z tem skończyć coś robić. Nie 
politykować, ale iść ręka w rękę z Kościolem i 
szkola, by nareszcie opanować groźną sytuację. 


P.A. 
OTFINÓW. 
W pierwszych dniach Postu przeżywała para 
fja nasza smutną chwilę — gdyż żegnać nami 


wypadlo zacnego. kochanego naszego Wikar jusza 
Ks, Ignacego Kozę, 

Nie dlugo, bo lal dwa i pól — mieszkal wśród 
nas, przybywszy po święceniach kapłańskich na 
pierwszą swą placówkę. Przez ten krótki czas, 
swą pracą, pelną poświęceń i sercem iście kaplań 
skiem zdobył sobie serca, wszystkich parafjan. 

Szczególną piceza otaczał młodzież szkolną 1 
dorastającą poza szkolną. Żalożył kilka Stowa- 
rzyszeń MI. którym patronowal — popierał usil- 
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nie w tychże wszelką pracę dobrą. ku pożytkowi 
Bogu. Ojczyźnie i Parafji. To leż mlodzież coniąc 
zalety i serce kaplana a i widząc Zacnego Księ 
dza Patrona bezintercs wność. głębokie przekona 
nie w pracę nad młodymi najboleśniej odczu- 
walą rozłąkę z swym hsiędzem Patronem. Chcą 
Go jednak zatrzymać nadal wParalji, udała się 
w delegacji do Najprzewicelebniejszego Księdza 
Biskupa — jednak widzac wolę Boża — pogodzi- 
ła się z losem. | a starszych w paralji Zacny 
Ksiądz Patron pamiętal. By w wolnych chwilach 
od prac znalezli wypoczynek i miłą rozrywkę. 
zorganizował i założył parafjalną bibljotekę, o- 
hecnie licząca 310 tomów. 

Słowem — był to prawdziwy ojciec duchow- 
ny — a mówiąć slowami Ewangelji sw. śmiało 
rzeką — „że cieszy] sie z radującemi a smucił się 
ze smucącemi . 

ldź zacny Kapłanie — ukochany nasz Ojcze 
Duchowny — idź. żegnany lzami — a wiedz, że 
modlitwa tych. których ukochaleś w Panu — to- 
warzyszyć (i będzie na nowej placówce. 

Wdzięczna mlodzież 
Przybysławie i Gorzyce. 


` go EOTF 


Od 30-tu lat 


kupuje się z pełnem zaufaniem 


LINOLEUM 


Ceraty, dywany wełniane, chodniki, 
firanki, narzuty kapy na łóżka 


GE 


w wielkim wyborze po cenach fabrycznych 


w 50-ciu własnych Filjach 
PRZEMYSŁ — LINOLEUM 


KRAKÓW, -- Rynek Główny 10. 


WARSZAWA BIELSKO 
Marszałkowska 143. Wzgórze 20. 


VEO 


Lwów, 


Tysiące listów dziękczynnych! Wielki wybór! Najlepsze wyroby! 
Zawiadamiamy, że setki tysięcy naszych Włościan, 
swój len ikonopie gotowe płótna w naszej fabryee, są z tej wymiany NAD WY- 

RAZ ZĄDOWOLENI 
Na żądanie wysyła się prospekty i próbki. Agentów przyj- 
mujemy na bardzo dogodnych warunkach. 


SE DOD 


m wą 


BLEDNICĘ 


brak krwi 
Mra MKrzysztoforskiego 

Wing thingwo- itla lisie na maladze hiszpań- 
skiej reguluje słabości kobiece dodaje siły, 
podnicca apelyt, przyczynia Krwi - Poło- 
żnicom zadziwiająco szybko przywraca siły 
a polecane przez lekarzy w chorobach płu- 
cnych, po przebytych ciężkich chorobach, 
przy osłabieniu ogólnem, oberwaniu braku 
ochoty do życia nudnościach, zawrotach gło- 
wy, wyczerpaniu fizycznem umysłowem. 

Do nabycia aptekach i droguerjach, do 
miejscowośca gdzie niema na składzie można 
zamawiać wprost z fabryki we własnym in- 
teresie by ustrzec się przed podróbkami, 
żądać wyraźnie WINO CHIROWO - ZELĄZISTE Mra Krzyszłoforskiego 
naśladownietwo energicznie odrzucic! 
— 5 lee Ek 
y W5 © 5 FNN? 


Wylączny skład i wyrób na Polskę 
Fabryka Chemiczna 


M: Krzysztoforski, Tarnów 2. 


usuwa 


Flaszka mniejsza z przesyłką zi 3 5U 
„ podwójna 


AJLEPSZI 


warzywne, kwiatowe i polne — poleca 


EMIL FREEGE 


Kraków, Lubicz 36:38. i Sukiennice 15/16. 
Cenniki i oferty na żądanie, Firma istnieje od Roku. 1806 


Pierwsza Lw AE Konkurency: 


SGE©GOGEG 


na Tkalnia Wiościańska 


© 
i 


mistrz w swoim zawodzie, kompozytor i stro- U 
iciel organów, z bardzo dobrym głosem i świa- U 


kiego“ 
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Wybranowakiego 2 


którzy miewają rok rocznie 


EB BB © EB GB GL > GE GD ED 2 DO 


O RGANESTA 


dectwanni 0 
poszukuje posady. 0 
Łaskawe zgloszenia do Redakcji „Ludu Katolic- 0 


wraz z podaniem dokładnych warunków. 
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(iospodarstwa na sprzedaż w 
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Poznańskiem. 


mórg pszenno-żyłniej, 
ki murowane, 1 konie. 
Anega rolnicze. 
tv 85.000 zl, 
mórg dobrej Ldt z ląką. budynki murowa 
në (bez żywego aA, maszyny rolni- 
cze zostają. Gena 28,000 zi, wpłaty 20.000, 
mórg dobrej żytniej. 10 iasu, 5 łąki, budyn- 
ki murowane, maszynerja zosłaje (bez żywe- 
go inwentarza), Cena 17.000 zł. 

mórg pszennej, S ląki, budynki dobre 3 konie 
10 szt. bydła. 15 świń. maszynerja ronicza, 
Gena 33.000 zł. wplatv 25.000 zl. 

mórg pszennej, 3 ląki, budynki nowe, z in- 
wentarzem. Cena 25.000 zł. wpłaty: 13.000 zl. 
mórg żytniej. budynki dobre, z inwenlarzem. 
Cena 12.005 z!, wpłaty 7.000 zi, 

mórg pszennej, 3 ląki, budynki I klasa, z in- 
wentarzem. Gena 16.500 zl. wplaty 9.000 zł. 


15 lasu. 10 ląki, budyn- 
l4 szt. bydla, 20 świni, 
Cena 65.000 zlotych, wpła- 


Wzystkie blisko stacji kolejowej i miasta od do 


S klm. oddalone. — Oprócz tych mam jeszcze 50 
gospodarstw, od 5 do 250 mórg różnej wielkości 
i ceny. Zgłosić się callem zaufaniem. to prześle 


dokladne opisy i informaeje kupna. Kupujący do 


staje zaraz akt notarjalny kupna. 
znaczek pocztowy). 


(na odpowiedź 
Zgłoszenia Biuro Pośrednicze 


Otręba w Jarocinie, ul. Kilińskiego 4. Poznańskie 
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Obrazy religijne do Kościołów i mieszkań, ręcz- 
nie malowane i reprodukcje. Figury, teretrony, 
Krzyże. 
Wyroby skórkowe, portfele, papierośnice, teki, 
torebki damskie (z Zakładu w Miejscu Piasto- 
i wem) 


poleca Stanisław RĄB, Kraków, Sławkowska 4. 
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WAŻNE DLA KRAWCÓW.! ` 
O ileby sumienny, pracowity i zdołniejszy kra- 
wiec męski zechcial na stałe osiedlić się w Oleś- 
nie, pow. Dąbrowa [stacja kolejowa na miejscu) 
gdzie tak ludność wiejska jakoteż i duchowień- 
stwo. szkoly i inteligencja z okolicznych dworów 
podosłatkiem pracy mu dostarczy i gdzie sobie 
wcale znośny byt zapewnić może. zechce zgłosić 
się zaraz osobiście lub na razie pisemnie z poda 
niem obecnego miejsca pobytu do Alfreda Roda- 
ka w Oleśnie, który mu jaknajchętniej bliższych 
informacji i pomocy w wyszukaniu mieszkania 
udzieli, 


0999999902+92+2906099929999999 


PROSBA. Bardzo biedna 78-letnia wdowa Ju- 
lja U. prosi gorąco serca liltościwe o pomoc dla 
swego ciężko chorego przez szereg lat syna, ukoń 
czonego małurzysty, nie mającego żaduych zgoła 
środków materjalnych. potrzebnych do życia i na 
dokończenie kuracji. mogącej przywrócićdo cal- 
kowitego zdrowia i uczynić pożytecznym :czlon- 
kiem spo cczeństwa oraz podporą ubegiej rodzi- 

Laskawe choćby najskromniejsze ofiarw raczą 
osoby dobroczynne przesłać! pod adresem: (rząd 
parafjalny w Tarnawcu ad Jasło, alba na adres 
chorego maturzysty. Ludwik Uram. Tarnawiec 
kolo Jasia. 
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OJCIEC ŚW. O UMOWIE Z RZĄDEM 
WŁOSKIM. 

Podczas przyjęcia prołesorów i studentów 
medjolańskieśo uniwersytetu katolickiego zło- 
żył Papież następujące oświadczenie: 

„Układ między Stolicą Apostolską a rządem 
ltalji nie wymaga zbyt wielkich wyjaśnień, gdyz 
jego główne znaczenie polega na konkordacie. 
który czyni układ nietylko zrozumiałym i u- 
sprawiedliwionym, lecz nawet go zaleca". 


ZE WIATA 
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Papież objaśnił nstępnie doniosłość konkor- 
datu, który po tylu latach konfliktu, reguluje 
stanowisko kościoła we Włoszech i dodał: 

„Widocznie życzenia Stolicy Apostolskiej, 
w sprawie zawarcia konkordatu natrafiały po 
trzeciej stronie na szlachetną przychylność. A 
może potrzebny był do tego człowiek, jak ten 
którego nam obecnie zesłała Opatrzność. Łaska 
Boża i ciężka praca sprawiły doiście do skut: 
ku | onkordatw, który niewątpliwie należy do 
najlepszyc: Z głęboką radością daliśmy Bogu 
Włcehy a Włochom Boga“, 

Mowa papieża została przyjęta entuzjasty- 
cznie. 


WATYKAN BIJE ZŁOTE MONETY. 


Na pemiątkę wskrzeszenia państwa kościel- 
nego Watykan przystępuje co wybicia szeregu 
monet złotych, srebrnych i miedzianych. Mone 
ty te będą w pierwszym rzędzie rozdane jako 
odznaczenia i otrzymają je król włoski i Musso- 
lini, Jako drugie niejako wydanie ukaże sie mo 
nela złota, która będzie puszczona w obieg, ja- 
ko pieniądz Watykanu. Nakład jednak będzie 
szczupły i tylko jednorazowy, tak, że jak przy- 
puszczać należy, moneta ta przepadnie w zbio 
rach numizmatyków. 

Wogóle wybicie monety watykańskiej ma 
być tylko aktem suwerenności. Ponadto czy- 
nione są przygotowania do odwiedzin króla 
włoskiego Wiktora Emanuela w Watykanie. 


SŁOWIAŃSKIE KAZANIA W KOŚCIOŁACH 
WŁOSKICH. 


W myśl świeżo zawartego konkordatu rzym 
skiego z inicjatywy obecnego papieża Piusa XI 
a za zgodą rządu włoskiego w kościołach rzym 
sko-katolickich dopuszczony będzie obecnie ję- 
zyk słowiański, jako uboczny, aezatem wolno. 
będzie wygłaszać kazania i odmawiać modlitwy 
w języku słowiańskim, tam, gdzie miejscowa 
ludność język ten uważa za swój język rodzinny. 

Papież miał użyć odnośnie do tej kwestji wy 
rażenia, iż woli, aby księża katoliccy swoich 
słowiańskich parałjan wychowywali w miłości i 
Jojalności dla króla w ich języku narodowym, 
niż żeby to bez skutku usiłował czynić kapłan 
katolicki w obcym dła ludu słowiańskiego języ- 
ku włoskim. 


TRAGEDJA DZIECI W ROSJI 


Dzienniki moskiewskie donoszą szereg szcze 
gółów o strasznym losie dzieci bezdomnych w 
Rosji z powodu, ostatniej fali mrozów. W nocy 
z 11 na 12 lutego zamarzło w Jarosławiu około 
80 dzieci, które schroniły się przed mrozem w 
opuszczonym baraku. Z różnych miast donoszą 
o szajkach bandyckich, zorganizowanych przez 
bezdomne dzieci obojga płci. Na dachu wagonu 
w Moskwie znaleziono przed kilku dniami zwła 
ki dwu 14-lelnich dziewczyn, które zamarzły. 

Wskutek mrozów napłynęła do Moskwy z 
różnych stron państwa tłumy bezdomnych dzie 
ci, które oblegają instytucje sowieckie, żądając 


Nr. 9. „LUD KATOLICKI" Str. 11. 


chleba i chcąc się ogrzać. Zanotowano kilka 
wypadków zamarznięcia, W celu zatrzymania 
dalszego napływu tych dzieci do Moskwy, ko- 
misarz Łunaczarski wydał telegraficzne zarzą- 
dzenie, aby urządzano obławy i zatrzymywane 
je w miastach prowincjonalnyc 


TROCKI WNIÓSŁ PROŚBĘ O ZEZWOLENIE 
NA POBYT W NIEMCZECH. 


Nadeszło do niemieckiego urzędu dla spraw 
zagranicznych zawiadomienie niemieckiego kon 
culatu w Konstantynopolu, że Trocki wniósł 
formalne podanie o udzielenie mu wizy wjazdo- 
wej i zezwolenie na pobyt w Niemczech. 


W NIEMCZECH NIE CHCĄ TROCKIEGO. 


Na tle prośby, wniesionej przez Trockiego 
o zezwolenie na przyjazd do Niemiec, wśród 
gabinetu Rzeszy wybuchły bardzo poważne nie 
porozumienia. Za udzieleniem zezwolenia wypo 
wiedzieli się tylko ministrowie socjalno-demo- 
kratyczn. 

Natomiast przeciwnikami przyjazdu Trockie 
go są w pierwszym rzędzie min. spraw zagra- 
nicznych Stresemann z niemieckiej partji ludo- 
wej, dalej zaś centrum, które wprawdzie do ga 
binetu nie wchodzi, jednak z którego stanowi- 
skiem niemieckie słery rządowe muszą się li- 
CZWE. 

Argurnenty, które przemawiają przeciw u- 
dzieleniu Trockiemu zezwolenia na przyjazd do 


Niemiec sa: Istnieje niebezpieczeństwo, że 
rzed niormiecka zostanie wciągnięty do zatargu 
wewnetrznego Rosii, dalej zachodzi obawa, że 
Trocki w czasie pobytu w Niemczech narażony 
ledzie na mtn ze strony emigrantów rosy; 
skich, wruszcie wskazują na io, że Trocki chcąc 
się utrzymać, będzie zmuszony podjąć się jakiejś 
pracy, co uniemożliwi mu wstrzymanie się od 
jakie, kolwiek akcji natury prasowo-politycznej. 
MEKSYK ROZPADA SIĘ NA DWA ODRE- 
BNE PAŃSTWA.? 

W związku z nowymi niepokojami w Meksy 
ku, Cenosza, że powstańcy zamierzają utworzyć 
z pólnocno-zachodniej części Meksyku państwo 
nie zależne od rządu centralnego. Stojący na 
czele ruchu powstańczego generał Manzo był 
zwolernikiem zamordowanego prezydenta O- 
bregona. 


ZAKONNICA FRANCUSKA UDEKOROWA- 
NA PRZEZ MUSSOLINIEGO. 


Siostra Saint-Vincent z zakonu „Pod wez- 
waniem Opatrzności” w Gap, która podczas 
wielkiej wojny pielęgnowała chorych na gruźli- 
cę żołnierzy w Mondovi, we Włoszech, zosta- 
ła obecnie ucekorowana przez Mussoliniego me 
dalezn „Wdrige: ności publicznej”. Jest to już 
drugie odznaczenie dzielnej zakonnicy francu- 
skiej, która przebywając we Włoszech w roku 
1922 otrzymała już krzyż zasługi wojennej. 
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Jak wygląda Socjalistyczne wychowanie! 


socjalizm jest partją. której pierwszym naka- 
zem i warunkiem jej istnienia jest nienawiść. 

Nie więc dziwnego, ze przesiąknięci tem uczu- 
ciem ludzie nie potrafią poprostu inaczej do bli- 
źnieh sie odnosić niż z wpojoną w nich przez do- 
ktrynę socjalistyczną zawiścią i złością. 

Tam. gdzie się ziszcza ideal socjalistyczny 
w Rosji, leje się krew i padają trupy.- Najwię 
kszy jednak zbrodniarz glaszeze mieraz z rozrze- 
wnieniem główkę dziecka, gdy tymczasem wia- 
śnie w tej socjalistycznej Rosji stworzono pieklo 
dla tych. najniewinniejszych, dla dzieci. 

Przychodzą z tamtąd wieści o gromadach gło- 
dnych. zziebniętych. zdziczałych dzieciaków ści- 
ganych przez komunistów. jak wściekle psy — 
uciekających z pod „czulej” opieki socjalizmu. 


a PY a 
Ciekawe: 
Gdzie się znajdują narzędzia 
męki Pańskiej. 
Slup biczowania Pana Jezusa przechował się 
W trzech częściach, Jedna jest w. Jerozolimie w 


kaplicy Grobu św. za żelazną kratą. którą otwie- 
*ra się w Wielki Piątek na godzine tylko. Druga 


A u nas w Polsce mało przykladów? 

choćby i ten ostatni ze Studzienieckim za- 
kladem poprawczym. o którym pisaliśmy nieda 
wao, > 

Skazani „Wychowawey-kaci” okazali się człon 
kami „Polskiej Partji Socjalistycznej, Teraz nie 
dziwimy się temu. co się łam działo. Człowiek 
przesiąknięty ideałami socjalizmu, nienawiścią i 


chciwością jest wstanie popełnić j największa 
zbrodnię — jest wstanie katować dzieci, 


Spoieczeństwo jednak powinne bronić swej 
przysz'ości swoich dzieci 1 nie pezwolić, bv 
zaszczytną į wznicsją rolę wychowawców spełnia 
liiu nas wyznawcy relieji. nienawiści WYZNAWw- 
cy socjalizmu. 


H, 
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część jest od 600 lat w w Rzymie w kościele św. 
Praksedy w b cznej kapliczce. Część ta jest mnie; 
sza od pierwszej. ma żetazny pierścień. u którego 
swe paciorki i krzyżyki. Trzecia część słupa stol 
w kaplievw naprzeciw kościoła Lateranenskiego w 
Rzymie, zwanej „Sancta Sanetorum . 

Cierniowa korona przechowała sie do dzisiej- 


-szego dnia. Z początku byla ona w posiadaniu 


pierwszych cesarzy chrześcijańskich w Konsłanty 
nopou, lecz gdy grozilo tam niebezpieczeństwu 
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od Turków, podarowal ją cesarz Baldwiu 4237 
rok św. Ludwikowi, królowi francuskiemu. Opo- 
wiadają, że kiedy poselstwo z koroną Zbawiciela 
było w oddaleniu 5 mil od miasta: Liens, wyszedi 
jej naprzeciw sam król z królową, calą rodziną i 
dworem swym, otoczony książęlanii i biskupanu. 
Boso i wśród radosnego Ikania złożył on ją w ka- 
tedrze tamże, a dnia 44 sierpnia 1239 r, przeniósł 
ją z Lens do Paryża, gdzie go lud witał okrzyka- 
imi: „Błogosławiony, który przychodzi ku chwale 
Pana!" Koronę złożono w osobnej kaplicy, nowo 
wybudowanej, pod nazwą „Sainte Chapelle‘. Tu 
spoczywała do roku 1793, t. j. do czasu wielkiej 
rewolucji we Francji. Niedowiarkowie zlamali ją 
na 3 części, poczeni zaniesiono ją ia ratusz, — 
Opatrzność czuwala jednak nad tą relikwją św. 
l w r. 180%, złożono ją w kościele Notre Dane w 
Paryżu. — Kolec jednak z biegiem lat rozesłano 
do różnych kościołów w różne miejsca. Ciernie 
te były długie i gęste, nie jak nasze, wedlug tra- 
dycji było ich siedmdziesiąt dwa, 

Płaszcz Pana Jezusa podzielono później na 
części i rozdano na pamiątkę czeicielom Męki 
Pańskiej, ovaz różnyia kościołóm na _ wlasność. 
Skarbiec wiedeński ma też jedną, oraz kościól 
poklasztorny w Gadbachu. 

Trzeina, którą podano Panu Jezusowi w cza- 
sie cierniem ukoronowania, też podobno jesl lam. 

Włócznia św. spoczywała z krzyżem i gwoź- 
dziami dlugi czas w ziemi, na Górze Kalwaryj- 
skiej. Po odnalezienu jej przechowywano ją w Je- 
rozolimie. Z obawy jednak przed Turkami zabra 
no ją później do Antiochji, gdzie przez krzyżow- 
ców odnalezioną została przed wielkim ollarzem 
tegoż kościoła. W r. 4238 podarowal cesarz Bald- 
win Il ostrze, t, j. koniec włóczni miastu Wene- 
cji, skąd przeniósł je św. Ludwik, król francus- 
ki do Paryża, gdzie do dziś spoczywa obok cier- 
niowej korony w kaplicy świętej. Druga część 
włóczni tj. drzewiec, odesłał sułtan turecki r. 1492 
papieżowi lnnocentemu VIII, zamkniętą w boga- 
tej skrzyni. Papież przyjął z radością tę relikwję 
św. i z uroczystością przeniósł ją do kościoła św. 
Piotra. 

Gwoździe św. byly przez 300 lat prawie w zie- 
mi na górze Golgocie do czasu, gdy je odkryla 
św. Helena cesarzowa. Było ich cztery, bo stopy! 
Jezusa mialy być przebite każda dwoma gwoździa 
mi. Według starodawnej lradycji darowala cesa- 
rzowa Helena dwa gwoździe synowi swemu „Kon 
stantynowi. Jeden z tychże umieścił on w swojej 
koronie cesarskiej, drugi zaś  przymocował do 
pięknych cugli konia swego w tej intencji, by re- 
likwja strzegła go szczególnie w boju od nieszczę 
ścia. O trzecim gwożździu opowiadają, że wrzuci- 
ła go św. Helena sama w morze w czasie burzy, 
która groziła statkowi zatonięciem, na którym się 
wtenczas znajdowała i burza zaraz się uśmierzy- 
ła, Podaje to św. Hieronim i św, Grzegorz jako 
zdarzenie prawdziwe. Czwarty gwóźdź darowala 
ona Kościołowi św., który sama'w Rzymie ufun- 
dowała. Do dziś gwóźdź ten znajduje się w skar- 
bcu tegoż kościoła, 
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Prace wiosenne na łąkach 
i pastwiskach. 


Radykalnym środkiem na poprawienie wadli- 
wych łąk są meljoracje; ponieważ jednak nie dla 
wszyslkich mogą być dostępne. bo paciagają zo 
sobą znaczne nakłady, wymagają zgody nieraz 
wielu właścicieli, lub też uregulowania rzeki czy 
rzeczki ląki zabagniającej, niożeny polepszyć 
slaw ląk w inny mniej doraźny, ale dający pewne 
korzyści sposób. 

Z ląk mokrych ı zamiszonych. na które na wio 
snę wjechać trudno, należy za pomocą brony zry 
wać mech wtedy, gdy ziemia jeszcze nie rozmar- 
zia. Nie pozwoli to wzruszyć powierzchni, ale u- 
sunie mech, utrudniający rozwój roślinności. Ta- 
kie bronowanie, a raczej wyczesanie mchu zwię- 
kszy porosi traw kwaśnych, szczególniej w lata 
suclisze, nic spowoduje jednak porostu traw słod- 
kich, koniczyn i groszków, gdyż na tego rodzaju 
gruncie pojawić sią nie mogą. 

Ląki mierne wilgotne, zalewane czasowo wo- 
dą, ale nie zatopione przez wodę wymagającą 3 
warunków: wzruszania powierzchni traw, na 
niej rosnących i posiewu. 

Wzruszanie powierzchni potrzebne jest na lo, 
aby ziemia latwiej przepuszczała wodę. powie- 
trze i cieplo dia pobudzenia roślinności. Jako na- 
rzędzi na ten cel użyć możemy brony ląkowej dań- 
cuszkowej Lackiego i brony Aurasa na łąkach za 
mszonych, lub specjalnego skarylikatora na lą- 
kach o glebie ścisłej. 

Najmniej nadaje się tutaj brona zwykła, polo- 
wa, gdyż zapycha się latwo, wyrywa całe kępy i 
szarpie darń, powodując wyniszezenie roślin i 
jeh uszkadzanie. gdy wlaściwie przy wzruszaniu 
ziemi wskazanem jest krajanie, a nie wyrywanie 
darni. 

bąki takie można poprawić przez zasilanie ich 
nawozami. z których najlepszym jest kompost i 
należy go przedewszysłkiem i co lat parę stoso- 
wać, wywożac i rozrzucając jesienią i przykrywa 
jąc broną. 

Następnie na ląkach poroslych nadmierną ilo- 
ścią szczawiu dajemy jako nawóz wapno, mają- 
ce właściwości odkwaszania ziemi i przyczynia- 
jące się do jej spulehnienia. Należy wyłączyć z 
pod wapnowania łąki o podloźu wapiennem. 

Do nawożenia nadaje się wapno wszelkiego 
rodzaju, a więc palone, mielone, rolnicze palone, 
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a także miał wapienny. Szybko dzialąjące wapno 
rolnicze stosować trzeba na wiosnę w ilości 5—6 
q ma ha. Margiel nie jest wskazany ani stosowny. 

Rośliny łąkowe możemy również zasilać pota- 
sem, fosforem (w postaci lomasynv). a tam, gdzie 
mało jest roślin motylkowych (wyk, koniezyn. gro 
szków i tp.) azotem, saletrą chorzowską, starcza 
nem amonu i azotłniakiem, jeżeli łąka nie jest 
zbyt kwaśna. Potas dajemy pod postacią kainitu. 
lub soli połasowej (150—200. innych nawozów 
200-—300 kg. na ha). 

Przed nawożeniem należy łąkę mocno zbrono 
wać; o ile niema mehu — to pa rozsypywamiu na 
wozu, zwłaszcza przestrzegać tego trzeba na lą 
kach o ziemi lekkiej. Łąki o gruncie zwiezłym. 
bronujemy dwa razy: przed i po nawożeniu. Przed 
rozsypaniem nawozu używamy skaryfikator, lub 
bronę Lackego, po rozsypaniu — bronę, Na ła- 
kach torfiastych niczbędnem narzędziem jest wał. 
który powinien być używany wiosna i po każ- 
dem bronowaniu. 

Podsiew stosować winniśmy wtedy. gdy na łą 
ce jest roślinność rzadka, lub t. zw. lvsiny. po- 
wsłale przez wyginięcie roślin. 

Przed podsiewem należy uprawić narzędzia- 
mi powierzchnię łąki i wynawozić ją. bez tego 
bowiem szlachetne rośliny z nowego zasiewu nie 
mogłyby się utrzymać. Na podsiew przeznaczamy 
taką ilość nasion. jakąbyśmy użyli zakładając na 
nowo ląkę. Mieszanką traw dobierać trzeba sto- 
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sownie do rodzaju ląki i kupować trawy pochodze 
nia krajowego, jako wytrzymalsze na nieoczeki- 
wane nieraz zmiany atmosferyczne, np. przy nie- 
normalnie ostrych zimach i zimnych wiosnach. 

Najlepszą porą dla podsiewu jest kwiecień — 


początek maja. 


Przed zasiewem, po rozsypaniu nawozów 
sztucznych, stosujemy bronę na krzyż, poczem 
wysiew nasion i wal, by watwić napęcznienie 
i wzejście ziarna. > 

Poza temi czynnościami, w celu ułatwienia 
sprzętu łąk, koniecznem jest wycinanie kęp, usu- 
wanie kamieni i nierówności oraz walka ze szko- 
dnikami, do jakich w pierwszym rzędzie należą 
myszy, rozmnażające się z wielką szybkością i 
przechodzące z ląk na koniczyny, do stodół i śpi- 
chlerzów, gdzie czynią szkody niepowetowane. 

Pielęgnacja paslwisk zasluguje na specjalna 
uwagę. i 

Pastwiska należy podzielić na 4—5 części, tak 
by do każdej z nich był swobodny dostęp z dro- 
gi, i, o ile to możebne, znajdowała się woda da 
picia, Da to możność doskonałego wykorzystania 
pastwiska. Wszystkie ulepszenia, stosowane na 
ląkach. możemy wykonać na pastwiskach z tą 
różnicą, że nawożenie kompostem tutaj powinna 
być zrobione na jesieni. W razie opóźnienia. ro- 
boty, możemy dać kompost na wiosnę na 2—3-01 
ostatnich działkach, przeznnezenych na pastwis- 
ka późniejsze. Fol. Rad. 
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Wyjazd robotników do Niemiec. 


W styczniu. roku bieżącego Niemcy zglosily 
zapotrzebowanie na 63 tysiące robotników pol- 
skich. Liczba ta obejmuje tych robotników, któ- 
rzy mają wyjechać do kwietnia r. b. 

Po wyczerpaniu się tej liczby (I rejestracja). 
zostanie, wzerem lat ubiegłych. zgloszone dalsze 
zapotrzebowanie na maj i czerwiec. 

Zapolrzebowanie 63 tys. osób podzielono na 
kilka województw. z których emigracja do Nie- 
miec oddawna sie odbywa. r 

Przed emigracją odbędzie się w gminach re- 
jestracja kandydatów na wyjazd do Niemiec. 

Każdy, kto chce wyjechać, winien zarejestro- 
wać się w gminie i otrzymać od wójta numer ko- 
lejny, pod jakim zoslal zapisany. 

Po rejestracji zostaną ogłoszone terminy Te- 
krutacji. 

Rekrutację robotników na. wyjazd przeprowa 
dzają tylko Państwowe Urzędy Pośrednictwa Pra 
cy. —— 

Delegaci Niemieckiej Centrali Robotniczej ba- 
dają jedynie zdolność fizyczną robotnika i podpi- 
sują kontrakt w imieniu pracodawcy. 

Robotnicy winni się wystrzegać lakich agen 
tów (włodarzy i przodowników), którzy obiecują 
wpisać jeh na kontrakt za pieniądze, 


Żaden robotnik, zapisany na kontrakt przez 
wlodarza czy przodownika, do Niemiec nie wy- 
jedzie. a przodownik. któryby! wziął od robot- 
nika pieniądze zostanie ukarany. 


Państwowe Urzędy Pośrednictwa Pracy rekru- 
tują robotników na podstawie zaświadczeń mająt- 
fkowych, wydanych robotnikom przez gminy, 
Gminy powinny wydawać wiarygodne zaświad- 
czenia majątkowe, gdyż według nich Państwowe 
Urzędy Pośrednictwa Pracy ustalają prawo pier- 
wszeństwa do emigracji. 

. Pierwszeństwo na wyjazd mają robotnicy, któ- 
rzy mieszkali w Niemczech kilka lat bez przerwy 
i teraz zostali wlączeni do ruchu sezonowego, 

Inne kategorje przyjmowane będą w następu- 
jącym porządku: 

4. robotnicy bezrolni: 

2. robotnicy małorolni z dużemi rodzinami; 

3.malorolni wogóle: 

4. inni. 

Urzedy gminne w interesie robotników, gminy 
i państwa winny starać się, aby najpierw wyje- 
chali chlopi bezrolni i biedota małorolna. 

Wysłać skargi, że urzędy gminne wydają za 
świadczenia niezgodne z prawdą — skutkiem cze- 


Str. 14 


go do Niemiec wyjeżdżają ludzie bogatsi a bic- 
dùŭi pozostają we wsi. 
Skargi te będą policyjnie sprawdzone i win- 
nych pociągnie się do odpowiedzialności karnej. 
Kontrakty imienne będą ważne tyko wówczas 
jesli okaże się, że robotnicy wezwani imiennie 
pracowali już w zeszłym roku w lym samym dwo 
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Każdy kontrakt imienny będzie osobno spra- 
wczany. 

Nie wszyscy robotnicy wezwani imiennie wy- 
jadą. chociażby się okazało, że kontrakt jest pra- 
widłowy, a wyjadą tylko ci, którzy w kraju nie 
mają utrzymania. 
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ZADENDA WE TYGODNIOWY 
" MARZEC. 


3. Niedziela. Głucha. 

4. Poniedzialek. Kazimierza kr. 
». Wtorek. Fredyrvka, 

6. Sroda. Kalety p. 

4. Czwartek. Tomasza z Akw. 
8. Piątek. Jana Bożego. 

9. Sobota. Cyryla, i Metodego. 


SŁUPY OGNISTE NA NIEBIE. Pod Borszczo 
wem zaobserwowana dziwne zjawiska na niebie. 

W dniu 10 b. m. przy 20 stopniowym mrozie i 
bardzo ostrych zachodnich wiatrach, ujrzano na 
niebie na krótko przed zachodem slońca olbrzy- 
mie kolo o barwach tęczy. w których przeważaly 
kolory żółty 1 czerwony, 

Na kilka dni przedtem ujrzano inne zjawisko 
w formie slupów ognistych na niebie i to po o- 
bu stronach wschodzącego słońca. Najsłarsi wlo- 
Sełanie twierdzą. iż nigdy nie podobnego nie wi- 
dzieli i dopatruja się w tem zwiazku z niezwykle 
ostrą zimą. 

Mieszkańcy calymi tygodniami nie wychodzą 
z domów i są skutkiem zasp śnieżnych odcięci 
od świała, Sarny. zające i płacłwo garną się do 
osad ludzkich, codziennie znajduje się po kilka 
sztuk nieżywych na śniegu 

W związku z tem. informują. że podobne zja- 
wisko meli zauważyć stróże nocni jednej z pod 
krakowskieh fabryk. Słupy ogniste hvty podobno 
widoczne przez dluższy czas. 


ROZSTRZELANY. W Nowym Sączu toczyla 
sie w grudniu ub. roku rozprawa przeciwko Mi 
chaliowi Bodziennemu. false Zającowi. strzelcowi 
l-go pulku strzelców podhalańskich. oskarzone- 
mu 6 dezereję, napad rabunkowy i zabójstwo. Za- 
żalenie nieważności wniesione przez obronę oskar 
żonego do Sadu Najwyższ. nie zostało uwzględ- 
nione. Wyrok NAC. przez rozstrzelanie na 
dziedzińcu sądu wojskowego d. 19 b. m. rana. 


WIEKCE W SPRAWIE PROJEKTU "EJE 
ZMIANY RONSTYTUCH. Po albrzymim wiecu 
w Warszawie w Colosseum w sprawie projektu 


B. B. zmiany konstytucji odbył się szereg dal- 
szych wieców na prowincji i tak w Kielcach. w 
Kaliszu. w bidzie, w Tczewie” i w Bydgoszczy. 
Charaktersstyczny moment miał wiee w Bydgc- 
szczy na kłórym przedstawiciele miejscowej 
(chrześcijańskiej demokracji wyrazili gotowość 
całkowitego poparcia projektu B. B. naprawy kon 
slytucji, przyczem w imieniu zebranych prosił 
prezydjum.o przesłanie depeszy hołdowniczej do 
Marszalka Piłsudskiego, 


DOMY.. Z TKOGIN. W Szwecji przeprowa- 
dzono z honnuśnymr wynikiem szereg prób z no- 
wym materjałem budowlanym p. n. „mazonituć, 
który się otrzymuje z cdpadków drzewnych w 
tartakach i z opiiek. Mazonit jest używany z po- 
wodzenieni w Ameryce. 

Pierwsza w Europie fabryka mazonitu została 
obecnie zalożóona w Szw c'i, w Nordmaling (prow 
W oesterbotten) przy zakładach tartacznych Rund 
wik. należących do towarzystwa akcyjnego Nord- 
maling. Produkeja nowej fabryki ma wynosić na- 
razie 4lo500 ton racznie i przeznaeęzona jest prze- 
ważnie na eksport, 2 


CENY.: Pszenica dworska 16.00—17.50. Psze- 
nica targowa 15.50-—46,00. Żyło 85.50—36.00, O- 
wies 34.00—36,00. Jęczmień na krupy 32.00—383,00. 
Bobik 39.00—40.00.' Otręby żytnie 25.50-—26.00. 
Otręby pszenne 26.00 -26,50, koniczyna pastewna 
32.00-—36.00, Siano 48.00 —26.00. Słoma dluga 14.00 
do 12.00. 

CENY BYDLA F ŚWIŃ za I kg. żywej wagi: 
Buhaje 1.84—4.62. Woly 1.45—1.66. Krowy 0.03— 
1.55, Jałownik 145—1.62, Cielęta 147—212, Nie- 
rogacizna 2.05 — 2.20 


CENY SKÓR: Skóry wołowe 2.20. krowie 1.90, 
jałówek 2.30. cielęce od 13—M zl. sztuka. 


GENY KONI. Konie pujazdówe lekkie 300 do 
150 zl, Konie robocze lekkie 150-300 zl, 

Mleko zbierane 4 litr 0.35 0,40. Mleko nic- 
zbierane 1 litr 000—055. Śmietanka słodka 1 Ntr 
0.70-0.75. Śmietanka kwaśna 1 litr 1.60—%3.29), 
Masło zwyczajne 4 kg. 620--6.60. Masto desero- 
we 1 kg. 7.80 8.20, Ser krowi I kg. 1.50— 1,40 
Jaja kopa 1670-—17.50, Jaja szłuka 0.28——0,30. 
Kury sztuka 5.00---10.00, Kaczki żywe 6.00—7.0V, 
Gęsi żywe 12.60-15.00. Ziemniaki 100 kg, 11,00 
do 42.00. Buraki I kg. 0.20—0.25. Marchew 1 kg. 
0.10—0.50, Gebula t kg. 050-060, Seler 1 kg. 
1410-4120. Pietruszka 1 kg. 0.65-—0.80. 
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Powsinoga ubezpieczony. 


Do siela mciściewy bylem ino bezdomnym. 
Jako socyjaly mówią „prolełarjuszem' — a w cza 
sie wyborów „szanownym wyboreą' i dobrze mi 
było. bom sie ino policyji bol. jako że się tym 
panom moje odzienie nie podoba. ale terag to se 
rzeklem: 

„Ślus z takiem życiem“. 

Trza sie usłatkować, 

Bo i jako somsiadyv moje kochane nie nawró- 
cić się, kiej grozi mi. że niezadługo ja jeden w ca- 
lej Polsce hędę nienbezpicezony. Wicus nbeznie- 
czyt chłopów od ognia i ad wody. późniejsze rzady 
od gradu 1 od pieronów a teraz slysze najświet- 
niejszy rząd chce chlopów i inszych chvwateli 
ubezpieczyć od wojny, od wścieklizny. od babów. 
od dziecków, od macierzyńtwa i ojcostwa niespo- 
dziewanogo. Słowem od syćkich  clemenłarnych 
klęsk. 


Kiebyście tak chłopv wysłali delegację do 

Warsiawy, coby was ubezpieczyli od podatków 
od syćkich ubezpieczeń. topy już byla całość jak 
uiol. i nie byloby już cbywateła nissbezpicew 
nego. 
. Będzie chłopu w tej Polsce teroz tak bezpiecz- 
nie. jako temu dzieciatku w kolibeczce ze smocz- 
kiem w gębie: ani dyszcz mu nie nie zrobi. ani 
pieron, ani gród. ani egzekutor ani trzęsienie zie 
mi. ani śmierć. ani mróz. ho ino ctvrograt ubez- 
pieczeniowy se powiest na ścianie i może se spo- 
kojnie brzuchem do góry leżeć, Swiete życie! 

1 iake to być mi pow sinogą nieubczpieczonym 
kiej lelo radości daje nam Warsiawa? Poprawię 
się Pójde choćby do Jautka z Rugaja na parobka, 
coby z jego partyjnego podwórka gnój wyrzucać 

a pracować bedem coby ino bać ubezpieczo- 
rv, jak sie patrzy na syćkie boki. 
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Tak zaatakowały andrusy z lewi- 
cy Marszałka Senatu p. Szymań- 
skiego za jego mowę w Senacie. 


Golarz na wsi. 

P. Z.. zajechał do swoich krewnych na wieś 
gdzie miał zabawić kilka dni. Po kilku dniach 
chiał się ogolić, a że sam golić się nie umiał, a 
we wsi zawodowego gołarza nie było, przeto z 
porady ekonoma zawezwał do siebie parobka 
Grześka, kóry nauczył się golić przy wojsku i 
golit na wsi niektórych chłopów. 

Grześko przyszedł rozłożył swoje utensylja 
i zaczął rozrabiać mydlinę w miseczce, do któ 
rei kilka razy napluł, P. Z. zdziwił się bardzo 
i pyta: 

— Czemu ty plujesz do miseczki? 

— Ja pana bardzo szanuję, to pluję do mi- 
seczki, ale jak golę chłopów, to im pluję pro- 
sto na gębę. 

Myśliwy. 

— Tu pewnie niema już wiele zwierzyny? 

— Dawniej bylo jej dużo, a!e poprzednik pań 
ski był namiętnym myśliwym: strzełał tak dłu- 
go, aż się wszystka zwierzyna wyniosła do in- 
nych okolic. 

Dotrzymanie słowa. 

— Dlaczego to kmotrze, zawsze zamykacie 
oczy, jak pijecie gorzałkę? 

— A bom przysiągł swej żonie, że nigdy 
nie zajrzę do kieliszka. 
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ażna wiadomość dla cierpiących! 
(Wszelkie: jak najbardziej uporczywe bólo reumatyczne, gościec, kurcz 


mięśniowy, porażenie, łamanie w krzyżach, ból głowy. ból ząbów i inne 


l 


podobno przypadłości usuwa w zupelności sławny i prawdziwy 


T 


do natierania 
Jedna próba wystarczy, aby się przekonać, że prawdziwy [chtiomentol jest najlepszym 
środkiem tego rodzaju. — Główna fabryka prawdziwego [chtionientolu: 


Laboratorjum apteki SZYMONA EDELMANA Lwów, vl, Teatyńska 16. 


Wysyła się pocztą za poprzedniem. przysl ..iem należytości albo za zaliczką: 
5 flakoriów z opłaconą pocztą i opałowan em za ł3 zł. — 19 Makonów z opłaconą 
pocztą i opakowaniem za 24 zł. — 25 flakonów z o.łaconą pocztą i pakowaniem 51 zł 


[4 DOM MUZYCZNY =| 
IGNACY CYPRES | Aparata Hościelne 
| 


KRAKÓW, SZEWSKA 13 LK. Szaty Liturgiczne 


wysyła mandoliny włoskie tandary i Chorągwie 
po 26—30 zl., koncertowe Sz ą 48 
ozdobne 35 —46 zł., skrzyp- 
se szkolne ze smyczkiem É 


23 zl., koncert. 30, 40 i 50 zł, 
klarnety 8 klap 38 zł., 10 


klap 45., 12 klap. 50 zł, % 
gitary koncertowe 40— 15 zl. 
Kornety 120 zł. Harmonie 

2 egistry 29 zł, Wied: ńskie 1 rzędowe 38 zł., dwu- 


| najtaniej nabyć można w firmie 
rzędowe 55 zł, Nik! „Gre Roskopf* patent z łańcusz | 


| 
adamaszki, brokaty w wielkim wyborze 


| 
Fr. Kopaczyński i SKa 


w Krakowie ul. Bracka 2. 


Stylowe wyroby Kościelne w srebrze 


13 zł, nikl. płaski zegarck słynnej marki „Enigma“ Ę : P 
i bronzi na składzie 


22 zł., budzik 14 zł., brzytwy „Solingen“ po (a ean a 


Iil 
| Najstarsza pracownia dla sztuki Kościelnej). 
zł}, maszynki do włosów 9—12 zł, djamenty do szkła | 


>>> L; 


ko Ż, $% % zł, Cennik ilustrowany zegarków i imstru 
| mentów darmo i opłatnie. 


m 
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RA ESRO R ARROO ACAR Codziennie do 25 zł. 
MASZYNY POTANIAŁY a e ar” À 
“P ażdy mężczyzna i kobieta może lekko, 
bo już od 260 ZŁOTYCH nie odrywając się od biurka, w dwóch 


można nabyć maszynę bębenkową najnowszego lub trzech godzinach ubocznie zarobić. 


systemu, nadającą się do szycia haftu i cerowania. Piszcie natychmiast pod: 
Polecamy również rowery od 220 zł. Do każdej 


maszyny dołączamy diugoletnią gwarancję. arla luf au” Berlin N. , ! 
Towarzystwo handlowe „IRWING” Kratów, ul. Grodzka 608, „| ! b 4 ani. 
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